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Wychodzi codzi~nnie po południu, oprócz niedziel i świąt uroaysfyc:h. 

Prenumerata w Łodzi: 

Rocznie 6 rb., półrocznie S rb., kwartalnie l'rb 
40 kep., miesłęcznie 50 kop. 

Za odnoszenie do domu IO kop. miesięcznie. 

Z prnsyłką poczlolA>ą: 

Rocznie 7 rb. 20 kop., półrocznie rb. 3 kep. 60 
kwartalnie rb. I kop. 80, miesięcznie 60 kGp. 

Zagranicą miesięcznie rb. I. 

Ogłoszenia· Nadesłane na 1 stronicy 50 kop. zA =======' wiersz lub }ego młejsce, wśrótł tekstu 
60 ko9., reklamy po tekście 15 kcp„ nekrGl&gjJ. 
15 kop., Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamiefscowe 
oo 12 kop. za wiersz nonparelowy. Ogłoszenia małe 

( pół kop. za wyraz. Każde ogłosnnle nat'łftllłt 
10 wyrazów. 

W soboty z dodatkami ilustrewanemi dla prenumeratorew, :: Egzemplan pojedynczy 3 kop. :: Ogłoszenia „Gazeta•' drukuje tylko w języku polskim 
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Filje kantoru: Zgier&1 Aleksander Lach, kiosk kolp(trtacyjny. „ Z4ul\ska Wola, Kslęgerllia Welenowskiego 
Alekaand•ów1 Wł. Skoneczko. 

„ Pabianice, Biuro Dzienników, A. Wadzyńsklego. Zamkowa 23. 

PARK MIEJS·KI CODZIEll IE KD•CERTY 
orkiestry W. S. O. pod dyrekcją A. SIELSKIEGO.============ 
o programie następującym: Ponie<izi-ałki-humor w muzyce; Wtorki-operowe; Srody~operetki i walce; Czwartki-po· 
pularne, tudzież orkiestra mauloliitiatów; piątki-symfoniczM; soboty-rano popularne, wiecz. koncerty solistów; w nie-. , • d I D · • ( • dziele i święta-rano pitpularno-ludowe, wiecz. koncnty dwóch orkiestr, w połl\czeniu z zabawą urozmaiconą. w_e I s c I e o u z I e n e I Godziny rozpoczęcia koncertów w soboty, niedzielę i święta rano o godz. s, wiecz.-o godz. 5 i pół, w dni powszednie o godz. 7 wiecz. Ceny weJ-J • J • ścia ma koncerty i zabawy 20 ·k., t1czniowie i dzi1lci IO kop. Na poranki ludowe 5 kop. zaś ucząca się rnłodziez-bezplatnie. 

W 6redę i w czwartek bieżącego łygeclnia o :aodz. 8 rano nadzwyczajne poranki popularne. 

letni ru1kład Uli1iw 
od dłlia I-go maja. 

(Czas petersburski róinica 31 min. wczesnieD 
K o I e j F a b r y c z n o ,t ó d z k a 
Odohedzą z ł:.9Clzh a) 12.151 b) 1.20 

P.Ob~ 10-00, d) 12.50, e) l.50, f) 8.45, 4..50. g) 5.45 
h> &.4a, 7.aa, a.4a. 

' Prz~choclzą do Łodzia 4.171 7.22 
s.s3. 9.33, i) 10.40, i.oo, a.10, j) 4...88, a.201 a.aa, 
e.ss. k) 11.00. 

również nici łącznych. Ola. prawi- istnienia za pochwalne świadectwo 
cowców nieprawomyślni, niezli>izan- i nagrodę ze strony żadnej, nawet 
tyzmowani. zbyt wyrzuci z jaskinio- najszczytniejszej doktryny. 
wo-starożytno-średniowiecznego bar- Liberałowie i radykałowie ro­
barzyństwa; dla lewicowców znowu syfscy pragnęliby nas złołyć do gro­
jestemy za mało prostolinijni, a za bu z honorami rycerzy bezintereso­
wiele op]ątani paj~czyną bistory- wnego poświęcenia - my wolimy 
czną.. naprzód zapewnić sobie życie, a po· 

Przez pewien czas midiśmy sym- tern spełnić najpiękniejsze jego prze· 
patję kadetów-stt"onnictwa, pO'sia- znaczenia. My słyszymy ich wyso­
dającego niewątpliwie w swym pro- ko wzlatujące słowa, ale nie widzi­
gramie i dąż~nia~k rysy szlachetne, my_ dowodu, że w naszem położe­
ale njerozumiejącego należycie na-- niu myśleliby przedewszystkie.m, jak 
turalnych i niezła>mnych wyma.gań zginąć, ażeby na ich samobójstwie 
życia. Rosjanie są wogółe bardza inni jak najwięcaj skorzystali. 

Kolej Warszawsko-Kaliska. 
Cdchadzą do Kałiaza1 o go<U. 7.55 

1fU4. 4.3~. &.~ą,. a.12,_ do Wą~szawy o godz 
t.01 . 12 3!!, 5.ao, 2.ał. 

Przyc_ho~zą z Kalisza o godz. 1.21, 
10.51, 12.22, 5.20, z wa„azawy o godzinie 12.lł 
'-26. 6.03. 

Kolej obwodowa. 
Odchodzi ze stacji Łódź-Kaliska do Słot­

win o godzinie 6.03, ze Słotwin io 1t. Łódź. 
Kal iska przychodzi 5.27. Odc:h.o<izi H 1tacjl 
Łódr.t-Kaliska. do Kolunek 1.11, pnychedzt I 
Koluszek do st. Łódź-Ka.liska o eodzinle 7.46. 

skłonni do me-chanicznego pojmo- Surowi cenzorowie naszego.,, wste­
wania. i nzstrzy.gania jego zagad- cznietwa" mogą bdrdzo .wiele· na­
nień. Zarówno biurokrata, usta.na- skarżyć na. swój rząd, na reakcję, 
wiający jednakie normy i rr-::y~~ą.cy prześladowaniQ i ucisk, ale te uty­
jednobrzm~ące okólniki do naJroz- skiwania nie zmieniają na.jważniej-
maitszych części państwa, w którem . szego faktu., ie oni są obywatelami 

natllr~1ne 11rma·1u1·nńitwu. mieszczą sit wszystkie stopnie dwu- wielkiego państwa i synami narodu u „~ n lill dziestowiekowego rozwoju kui1iury i zabezpieezonego ze wszystkich stron 
wszystkie odmiany typów etnolo- bytu, że nie potrzebują walczyć o 

· gicznych; zarówno liberał, układają· jego jutro, żo więc nic im nie 
Z powodu artykułu wsU:pn~go. cy z żywych ludzi łami1łówki poli- przeszkadza deklamować o cnotach 

omawiającego na szpaltach „Huma- tyczne. jak radykał usiłujący stopić ?ezwzględnej demokracji i zalecać 
nisty PolskiErgo" zanik wiary w ich i odlać w nowych form"cb niby Je tym, kt6riy stoją bez przerwy 
rzekome przeciwieństwo niechęci rzą- świece-nie pojmują i nie odczuwa- pod piorunami zagłady. 
du a sympatji narodu rosyjskiego do ją różnic, które zatrzeć si~ nie da„ Oto dlaczego- kończy „Huma­
społeczeństwa polskiego, prasa. ro- dzą, i rozmaitości, która jest zasa- nista Polski ten znamienny artykuł 
syjska rozpisała siQ szeroko. bądź dniczą, właściwością. natury. -naród rosyjski nie może ani o 
komentując poglądy „Humanisty", Z przemówień kadetów, z ich włos być życzliwszym dla. nas od 
bądź im zaprzeczając. W odpowie- propozycji i zarzutów widać jasno, rządu, a nawet jest nieraz bardziej 
dzi na te głosy organ Aleksandra ze-poza jednostkami-oni wcale nas od niego wrogim•. 
Świętochowskiego analizuje st"Osunek nie rozumieją. Pewne formuły;wy­
Rady Państwa. i Izb-y niższej do nas, znawane powszechnie jako przyka· 
poczem pisze, co następuje. zania demokratyzmu w pewnych wa· 

„Zastanówmy się dobrze, jakie runkach, wydają im si~ pewnikami 
żywioły w Rosji mogą nam oka- matematycznymi, bezwzględnie pra­
zywać przyjaź:Fi? Lud, jak zapewnia- wdziwymi we wszystkich wypadku.eh. 
ją nasi .dobrowolni i przymusowi Jest to najpospolitszy rodzaj doktry­
emigranci, wogóle poczciwy, jest neryzmu, rozcinającego najzawilsze 
jednak bardzo ciemny, sfanatyzowa- węzły mieczem frazesu. 
ny i widzi w nas ciągle złych boha.- Zagrożeni w podstawach bytu 

I 
te~ów bajki. Klasa urzędnicza pra- narodowego, bronimy · się. od każde­
gnęłaby nas zachować, jako soczy. go niebezpieczeństwa. z zewnątrz i 

1 stą i słodką jagodę między swymi za.trucia wewnątrz, nie czyniąc przy­
: zaciśniętymi zębami. Kupcy i prze- tam zadość regule wszechbraterstwa 
! m:ysłowcy, -nie- rozumi@jąc zupełnie ludzi - to nacjonalizm! Objawiamy 
/ naszej kultury, czują do niej od- szczególne przywiązanie- do parnią­
, razę. tek przeszłości, do ojczystego języ-

, In-teligencja., albo zupełnia zo- ka i literatury - to szowinizm! Nie 
bojętniona na wsżystko po za wła- chcemy poddać się zalewowi iydo­
srią karjerą, albo- zradykalizowana wskiemu-to ·antisemityzm. Jakko1· 
doktrynersko1 uważa nas za ludzf, wiek jest dla nas przyjemne i po­
nienadających się do. żadnej spółki. · tądane przymierze z każdym żywio­
R~zwaźając ten stosunek ze stano· łem, prześwieconym wzniosłemiJid•­
w1ska ua.1.U:vcznP.sia.„ 'l.te dostrzegaml". arqi cz~u. n_te odd&IIU'. własne&o 

„Wotum nieufności". 
W zeszłym tygodniu w Dumie ukończo· 

no rozprawy nad budżetem miniśterjum spraw 
wewnętrznych przyjęciem formuły paździer.• 

nikowcew potępiaj,oej kurs obecnej polityki 
wewn~trznej rządu. 

lFakt ten ob~zernie komentuje obeenie ca· 
la prasa, rosyjska. 

"Riecz• w artykule wstępnym rraznacza, 
ie rezprawy nad budżetem ministerjum spraw 
wewnttrznycb wprowadaiły prasQ parta.men· 
tarni\ na nowe tory, w myśl formuły: • nam 
potrzelme są nie słowa, leoz czyny". Wyra• 
łnym te~o dowodem ,było 11tanowisko, 1ajęte 
prat1 centrum. 

„Nie moina wprawdzie powie· 
dsieć, -pisze „Riecz, • - aby paździer· 
nikowcy odważyli -eię fakt) cznie póiśó 
za obietniclł Szydł'6wskiego i „ wszyst· 
kim.i sposobnmi• wyzyskali swe pra\va 
budłetowe. Wcale nie, Odrzució bud· 

iet ministerstwa spraw wewnQtrznych I 
tym razem odważyły sie tylko ta gru­
py, które odrzuciły go i w ii-ej Dumie. 
Lecz pomimo to było zrobione coś no· 
wego w kierunku, na który wskazywa­
ła opozycja. Już w komisji budżetowej 
przy rozważaniu budżetu ministerjum 
11praw wewnf,itrznych odrzucono cały 

szereg kredytów, nieraz dość znacz-
nych. · 

Obecnie ministerjum starało siQ 
wpłynl\Ć ną posłm:iznyeh nie tak dawno 
gabine~owi paźdEiernikowców, by przy· 
wrócono odtzucone kredyty. Lecz nie 
napróżno Szydłowskij nie powtórzył -w 
tym roku. ie październikowcy .oho· 
wiązani są do końi:ia pracować . z rzlł­
dem". Po wyborach do 4·ej Damy paź­
dziernikowcy , oczywiście przestali by6 
"obowiązani• i teraz to pokazali. Ku 
swem · zdziwienia pp. Zołotarew i Łyko­
szyn przekonali sit, że ani wyj u śnienia, 
ani prośby rniuisterjum już nie poma­
gaj{\. W ten sposób witkszość J?umy 
odmówiła ministerjum rożnych nowych 
kredytów, Trzeba było widzieć zakło· 
potanie nil ławach rządowych, ora1 
w Rzeregach vrawicowców i nacjoaali-
etów ". · 

Dziennik komentuje w końcu przyjęt11 
przez Dumę formułę i nadmienia, że uchwa­
lając • wotum nieufności• dla l rządu, Duma 
Zrobiła pierwszy krok, za którym, jak •fłdzi 
.Rieoz", powinny pójść i dalsze. 

O tych, którzy mieszkają pod 
schodami.„ 

W każdym niemal roku przybywa Ło· 
dzi kilka kamienic, w których, p e w n i e 
na życzenie gospodarza, przygotowuje sit 
norę dla stróża pod s cho dam i„. To 
okropne upośledzenie człowieka, od którego 
za lichą pła.!~ dużo się wymaga, · który 
zarówno jak i jego państwo, ma prawo do 
przestrzeni, światła i powietrza„. Biednego 
człowieka skazuje się na więzienie w ciem­
nej i ciasnej norze pod Iii c hod am i_, 
Jego dzieci, te przyszłe piikolenia polskie, 
nie mogą się uczyć, rozwijać fizycznie i 
moralnie, bo gdzie tu stół i stołek posta· 
wić, ~dzie się wykręcić, gdzie uczyć w ta· 
kiej ciasnoeie? Je~eli przeżytki barba­
rzyństwa lu.dzie skrzętnie t~rią, to nie wy­
dajmy so-bie w wieku L~-ym tak smutnego 
liwiadertwa, żeśmy barbarzyńcami.„ Z lę· 
kiem i trwog!l. (p-omimo przecież zewnętrz­
nego piękn3 i nazwy na pozór romantycz. 
nej, a w rzeczywistości bolesnej) przecho­
dząc przez Mollt.e Suspirio w Wenecji, 
zwiedzamy lochy i ciemnice p()dii;iemne .•• 
ciasne, straszne •. ponure ... w których wię· 
ziono i na śmierć skazywano Judzi. Lecz 
gdyby obejść nasze nory łódzkie p od 
B c h o d a m i i s u t e r e n y wilgotne, 
mrocżne i duszne, z piwnic poprzerabiane 
(pewnie z wiedzą„. i pl~nem„.), gdyby 
zwiedzić zimne strychy i poddas~a. prze 



obione z gór, na których bieliznę siQ 
iesza, to z bółem &twierdzić można, jalL 

udzie ludzi wyzysktl§ą, t~pilł, skncają bliź­
im życi.P. i czynią je puykrem„. dlr. mi­
ego grosza.„ Na kogo za to wobec ojczpmy 
padnie: kiedyś odpowiedzial&0ść? Toć jedna 
ta sama rQka kre!li na planie, mającego 
tanąć domu, piękne gzymsy, gipsatury i 
osągi„. i ta sama ręka przygotowuje plan 
a n o r ę dla stróża, (syna tej samej 

iemi), i dla jego dzieci p o d s c h o­
a mi. 

Pies z państwem w pokoju przeby;ya 
śpi po dniach całych, jest przyjacielem 

omu i rodziny, będąe w mieście, gdzie 
ylu stróżów.„ nas pilnuje, da:mozjadem ... -
tróża z dzieómi lokuje się w ciasnej norze 
od schodami„, Kiedyż to nareszcie ludzie 

'wiatli staną się przyjaciółmi ludzi ciern­
ych, j e ś 1 i n i e w c z a a a c h o p i e ki 
a d z w i e r z ę t a m i. 

X. W. 

Informacje. 
Z Jasnej Góry. 

Stosownie do rozporządzfó!nia J. E. ks. 
isku pa Zdzitowieckiego, jubileusz lMO-letnie­
o Edyktu Metljolańskiego będzie uroczyście 
bchodzony na Jasnej Górze daia 27-go &ierp­
ia r. b„ t. j. w dzień Matki Boskiej Cztsto· 
ho wskiej. 

Z Królestwa. 
§ Mąż zdradzony przez przy• 

·aoiela. P. Jak6b Majzner, kupiec z Ka­
isza, powracając z Londynu, zatrzymał ei~ 
e vVrocławiu. Tam w hotelu spotkał siia 

z kaliszaninem Morycem Czarnożyłem, kan· 
dydatem medycyny uniwersytetu wrocław• 
ski ego. 

Zadowolony nader z tego spotkania p. 
Majzner, zabrał ze sobą Czarnożyła· na obiad, 
a naat~pnie na prv.edstawienie. W trakcie tym 
Majzner wyjawił Czarnożyłowi, że jest źona­
ty, lecz otrzymał rozwód, ie żona jego mie• 
szka w Berlinie i uzyskała wyrok na niego 
kilkadziesiąt tysięcy, których Majzner nie 
chce płacić. 

Majzner skutkiem uderzen;a cierpiał na 
nogę, ale mimo to nazajutrz chciął jechać do 
Kałicza. Czarnożył przecież, jako medyk, po• 
radził mu poleżeć przez cały dzień w łótku, 
aby ból nogi się nie powiększył, 

Jakie jednakże zdziwieuie Maj:mera. było, 
gdy o g. 6 wieczorem ijawiła się w nmne­
rze jego żona, Czarnetył, wreszcie komornik, 
który Żlłdał zapłacenia całej sumy, w prze· 
ciwnym razi~ zabiera Majznera do will· 
zienia. 

Majzner stracił przytomność, wezwano 
pogotowie i lekarza, który go odwió!ł do 
więzienia. 

Majzner zwrócił się do adwokata o po· 

76) 

TH. Mf\NN 

Krół~wika Wyiokott 
POWIEŚĆ. 

'l,Zumaczył z niemieckiego K. HOWORKO. 

Smiano się głośno i oddychano szyb· 
ko podczas jazdy dro&t!ł leśną. Hrabim' 
wyrwała się z zadumy i gawędziła żywo, 
towarzysząc swoim slowom wyt\vornymi 
gestami, 

Żart obli wie przemawiała do Perceva· 
la, który przez galop koui zosta1 nanowo 
wytrącony z -odzya·kanej na chwilę równo· 
wagi i szczekając zajadłe, obskakiwał par· 
skające konie. 

- Gdyby wasza królewska wysokość 
widział--rzekla hubina do księcia-jak on 
pięknie skacze! Bierze on rowy i stru­
mienie szerokości sześciu metrów z taką 
zachwycającą lekkością i gracją, że rozkosz 
patrzeć. Trzeba wszakże nadmie!lić, że 
tylko z własnej woli, gdy mu się podoba, 
gdyż zdaje się. że pozwoliłby się raczej 
zabić, niżby się poddał jakiej tresurze, al­
bo wykonał nakazaną sztuczkę. Można 
rze-c,. że tresurę posiada od urodzenia i ma 
ją w sobie a jeśli czasem nawe1i szaleje, 
to nigdy nie jest ordynarny. To arysto· 
krata szlacbetne.!!'o urodzenia i sttroweao 

.OAZETA LĆDZKA•-10 Czerwca 1913 r. 

moc i uzyskał po~wol-enie na wyjazd, co ga z twórców DGmu sierot przy . ulicy Kroch· 
kosztowało około 1000 mk. malnej w Warazawie, 

Na rozprawie sądewe.j, która. odbyła się na Żył lat 70. 
trzel}i dzień pt) f\resztowanin Maj.znera, oka· Zmarły dr. Hertz w sobotę (wieczorem 
zało się, że Czanaożył zatelegrafował co żo· zagaił posiedzenie Tow. p<tmocy sierot, 
ny Majznera do Berlina, aey uzyskała rozkH poczem zrobiło mu się niedobrze, wobec 
aresztowania (haftbefel) i przyllyła do Wroc• czego poj-echał do domu, i tam go śmierć 
ław:ia, gdzie się zna?t!uje jej m14ź, u którego zaskoczyła. 
widział kilka t1sięcy µiarek. (:) Człowiek-zwierzę. Ulicą Wiei· 

Majznerowa przyjechała i kazała m~ła ką przecb0dziła 6-letnia B. P., do której pad-
areeztować. szedł jnkiś nieznajomy mężczyzna w ireduim 

Poniewd fodnak zeznanie Czarnotyła o• wieku i obiecawszy '.dać jej dżiesi9ć rubli na 
kazało się nieprawdziwe i przy Ml'jznerza cuki!3rki, wprowadził pod pretekatem,zmiany pie· 
znaleziono zaledwie 19 marek, adwokat uzy- niędzy do domu nr. 21 przy ul. Złotej, gdzie 
skał uwolnienie go z aresztu. dopuścił sit na niej petwornego czynu, po-

§ Morderstwo teściowej. :za„ czem, pozustawiwszy dziecko na achedaob, 
mieRzkały we wsi Babice, gminy Blizne, umknął. 
Szczepan Wiśniewski, powróciwszy w stanie Repertuar 
nietrzeźwym, począł bić żonQ, a gdy ta zdo- Teatru Poł&kie10 w Warszawie. 
ła.ła się wyrwać z rąk rozszalałego człowie· We wtorek, dnia 10 czerwca „Lilje" 
ka i 11biegła, Wiśniewski rzucił się na teścio· premjera. 
wą swą, "63-letnią Marjannę Witkowską. i po- . W środę, dnia 11 czerwca nLilje". 
bił j!\ tak stn1sznie, że Witkowska wkrótce W czwartek, dnia 12 czerwca „Li lje•. 
zmarła. W piątek, d&ia 13 czerwca „LiljP.". 

§ Gromadne otrucie. W sobotę W sobotę, dnia 14 czerwca .liiłje". 
w Włocławku zachorowało 20 osób na W Niedzielę, dnia 15 czerwca .Li-lje". 
trychinę, 1 o spożyciu wędlin, nabytych w 
jednej z tamtejszych masarń. Fakt ten wy• 
wołał w mieście wielkie \\rażenie. 

W ład ze policyjno-sanitarne do konały 
licznyeb rewizji w wędliniarniach i ws.zczę· 
ły energiczne dochodzenia przeciwko win· 
nym. 

Z Warszawy. 
(:) fWładpsław Maleszewski. 

W sobotę wieczorem zmarł w Wanizawie, 
w wieku lat 81. Władysław Male<> zew2łd, 
założyciel i długoletni redaktor tygodni ka 
.Biesiada Literacka". 

Urodzony w r. 1833 we Włocławku, 
był pierwotnie \Upółprac~ws,ikiem kilku 
pism war11zaw11kich, rutJ) iSI.ł s3.u·eg po­
wieści, nowel i wieile studjów obycilłjo­
wych. 

Pod p1eudenimem .Sęp• hmieścił 
bardzo wiele feljeton0w o sprawach bie· 
żącyc)J. Z przekonań był konserwatystą. 

Charakteru g1)łębiego, mimo, ie „Sę­
pem" się podpis.) wał, zacny, uczynb.V; dał 
Maleszewski tylko (.n·zyjaciół, zarJwno 
wśród braci literaekiej, jak i w tych ko· 
łach społecze.INtwa, w których się obracaf. 

(:) Skon lekarza. W 1wbot~ zmarł 
w Warszawie dr. Ma.luymiljan Hert'l, brat 
p. Jakuba Hertza, prezesa. b. Żyd. T0w. 
Do br. 

Po ukoiiczenH1 Szkoły Głewnej dr. 
Hertz po1hvięcił się gł6wnie praktyce w 
zakresie chorób wew~n:iaycb. Z bie(iem 
łat doszedi' do wysokiej biegłości Jekar· 
skiej, dzięki czemu cteszyl si~ wielką 
wziętością. · 

W ostatnicll latach dr. Hertz brał f;y. 
wy udział w sprawach fila~ropłjnych, był 
prezesem Towarzyatwa llłla sierot i jednym 

charakteru. Jaki on dumny! Bo przy 
wszystkich swoich 'ezaleń11tws.ch po-t-ra.fi się 
w razie potrzeby opanować. Nikt nie sły­
szał go nigcly skowyczącc·go z bólu c:zy to 
gdy się skaleczyl, czy też był karany. A 
pożywienie przyjmuje tylko wtedy, gdy jest 
głodny, pozatem zaś gardzi najsmaczniej­
szymi kąiikami. Zrana dostaje rimietanę-­
trzeba go karmić„. Spala 1i~ ogniem we· 
wnętrznym, pod swoją jedwabistą sierścią 
jest taki chucly, że można policzyć wszy­
stkie jego żebra i trzeba się niestety, liczyć 
z tern, .że się nie zestarzeje i że przed· 
wcześnie padnie ofiarą suchot. Ulicznicy 
prześladują go waz~dzie, gdzie się tylko 
pojawi; ale chociaż taki dziki, unika on 
prostactwa i tylko w razie na.paści broni 
się swymi ostlymi zębami, które dały aię 
już poznaó temu i owemu. ·Tyle rycersko· 
ści w związku z tylą czystości - ja.kiei to 
miłe! · 

Imma przyświadczyła tym wywodom 
hrabiny słowy, które były stanowczo naj· 
poważniejszemi z słów, jakie z jej ust wy· 
szły. 

- Tak-rzekła-Percy, ty jesteś mo· 
im kochanym przyjacielem. Jakiś znawca 
oświadczy?, że jest on pomieszMty, ce ma 
się zdarzać z psami szlachetnego pocbo· 
dzenia i radził nam go zabić, gdyż jeet 
niemożliwy i codzień będzie nas doprowa· 
dzał do rozpaczy. Ale ja sobie nie dam 
wziąć swego Percy. Prawda, że jest on 
niemożliwy: a czasem wprost nieznośny, 
ale przy tem wszystk~m jest wzruszająco 
miły i posiada swoje szczere przywil}zanie 

Potem powiedziała i hrabina jeszcze 
to i owo o naturze Percevala, ale zdania 
iei bvłv eor_az m.z.lists:1<e. zmieniły sie wre· 

Z sąsiedztwa. 
(c) X Odpust w ł.agiewni• 

kach. W piątek rln. 13 b. m. przypada w 
Łagiewnikach odpust doroczny ku czci Sw. 
Antoniego P.idewskięgo. 

Uroczysteści rozpooZUI\ ei~ w przed· 
dzień samego święta nieszporami o godz. 6 
po południu i trwać będą przez caly ty· 
dzień. 

- (c) X Z elektrowni zgier• 
skiej. Nunaezone na wczoraj . roczne ze· 
brauie ogółBe alr~eaarjuszów Tow. akc. elek­
trowni zgiel'aki~j zostdo odlohna do dru· 
giel?o terminu. 

- (co) X Pożar w okolicy. Oneg. 
daj we wsi Tążewy, w ~inie Górki, w za· 
budo waniach Fraucia~ka Pdrnry, wynikł po­
i!ir, który zni!z.ezył dom miel!zk:i lny, ubez. 
pieczony we wzajea1n. Tow. ubezpieczeń n!i 
sumę 160 rb. 

(c) X Plany zat : ierdzone. 
Wydział budowlany gnbt1ruii pwtrkowsldei 
zntwi.e;dził plany na1ittpu.jący cll l1ud•.tw li: 

Rajnholt\a Czernika-na oficynę parts­
rowtł w Radog,&szczu, Audrzeja Pawfowskie~o­
na dom parterowy w Choju~ch, Juljusza Zaj­
ferta-na 2 piitrową oficyn, w Radogoazezu, 
Pawła Slrnpiuskiege-na oficyn" parterowi\ 
w Ru.dzie Pahjauickiej. Ri:.!ilolfa Szpcrberga 
-na 1 p:~trowy dem w Alek11androwie, Sta· 
Jiidawa Trębasa-na parterowy dom i Hen· 
ryka Prochowskiego- na oficynv puterow1' 
ró\Yn.iez w Aleksandrowie oraz Józefa Dy­
now11kiego-ua 1 pittrewy dom w Zgierzu. 

(c) Z policji zgierskiej. W 
Zgierzu mają być u1tanowione 4 po~ady star• 
szych strażników i miaato podzielone zosta­
nie na 4 rewiry policyjne. 

W eprawie tej bawił wczorai w Zgie-

szcie w monolog z żywymi, eJ~ganckimi 
ge~tami. 

Rzuciwszy wr&szcie na Klausa Hen· 
ryka spoirzenie z pod zamrużonych pewiek 
popadla znowu w stan glthokiej zadumy. 

Klaus Henryk cznł się zadowolonym 
i raźnym, czy to z powodu szyhkiej pobu­
dzającej jazdy, p•dczas której musiał eię 
mieć bardzo ni> llaczności, ponieważ potra• 
fił la~ni;i na koeiu 1.1i~dzieć, ale - z pow-O• 
du swojej kaleckiej lewej ręki, nieilzczegól· 
nym był jeźrlźc.em-ezy też z innego jakie· 
goś powodu. Gdy wyjechali z lasu i zna· 
leźli się na otwartej drodze, zapytal pannę 
Spoelmann głosem stłumionym: 

- Czy nie zechciałaby pani dotrzy­
mać daneg<> mi przyrzeczenia i 0powiedzieć 
o hrabinie? W jaki sposób stała się ona. 
pani damą do towarzystwa? 

- Jest ona moją przyjaciółką - ad· 
parła Imma - a pod pewnym wzgl~dem i 
moją nauczycielką, aczk0lwiek przybyła do 
na1 dopiero wtedy, kiedy już byłam doro· 
8łą. Było to przed trzema laty w Nowym 
Jorku i hrabina znajdowała się wówczas 
w okropnem położeniu. 

~zekłszy to spojrzała na Klansa Hen· 
ryka swojemi duźemi badawczemi oczyma. 

- Naprawdę cierpiała głóG?-·zapytał, 
wytrzymu.ąc jej spojrzeuie.-fłroszę, niech 
pani OpQwiada dalej. 

- Naprawdę. Kiedy przyszla do naa, 
widziałam oczywiśeie, że jej umysł nie jest 
w porządku, pomimo to wywarł·a ona na 
mnie tak gł~bokia wrażenie, że skłoniłam 
swego ojca, aby mi jl} dał za łowarzy· 
szkc. 

Nr. 130. 

rzu naczelnik powiatu (lidzkiego p. Maka. 
row. 

0becnie w Zgierzu jest tylko jeden star­
szy strażnik i 28 młodszych. 

(a) X Z paltjanickiej rzeźni. 
W dniu 8 lipca w magistracie m. Pabjank 
odbędzie się lictyacija na oddanie wldzierżawę 
pabjanicki11j rzeźni na przeciąg czasu od I 
styeznia I 914 do 1 stycznia 1917 roku. 

Licytacja in plus rozpocznie się od BU• 

my 15003 rb, rocznego czynszu dzierżawne• 
go. Wadium wymagane jest do licytacji w 
wysokości 1500 rb. 

Kranika u~emierleniowa: 
Wybory do kasy choryćh. 

W f!łbryce Br. Lange, róg Długiej i 
Andrzeja, w której pracuje 271 robotników 
wywieszono ogłoszenie, że w dniu 11 b. m., 
odbędą się wybory sześciu pełnomoc~ików 
do kasy choryel1. W wyborach przyjmie n· 
dział 18 pracowników administracji. 

Robotnicy zwrócili 11ię do administracji 
o pozwol13oie na urz!ldzenie, zebrania, w celu · 
naradzenia się. 

Kalendarzyk. 
Dzi8 Małgorzaty K. 
Jutro Barnaby ~-
Imiona słewianakie1 dzhi Bogumi-

ła aw. jutro Radomiła.. \ 
W schód s.J:ońca o g. 3 m. 40. 
Zachód • • 8 • 19. 
Długość dnia • 16 „ 39. 

Stan pogody.-Podług obserwacji opty-
B. Rittera. ul. Piotrkowska :'& 85. 

TERMOYETJ;ł: Ra.no o g. 8. 154 ciepła. 
• • Poludll. o g. 12. 180 • 
• • Wczoraj o g. 8 w. 140 • 

:Minimum 11 D ciepła. BA.RO-
7

,
8 

najniżej -
Maximum 180 " METR: v n;1j wyżej -

Hygrometr 60 proc: wilgoci. 
Park Staszica przy ul. Dzielnej, 

Codz iennie koncerty orkJest ry \V a r6za wskiej 
atraży og niowej. 

Kinematogil'afy. Odeon, Cas ino. Oaz:a, 
Zielona Łódź, Optiqne P ar1sienne. 

N o we interes11j~e proirramy. 
Sia,Jj teka Stebelsfcich. (Mik o tajew 

ska 59) otwarta. codziennie od i;. 9-ej do S-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od 1-ej do 
3-ej pp· 

Czytelnia pism Tew. „Wif.: 1 
(Piotrkowsk:& 103), otwarta od g. 6 p o p •. . . , 
10 wiecz„ a w niedziele i swięta od godz. lu-ej 
rano do godz. 10-ej wiecz. 

Muzeam nauki i szłaki. (PiotJ·kow­
ska ru· 91), na czas wystawy sztychów otwarte 
od godziny JO-i3j do 10-ej wiecz. 

KRONIKA. 
Wiadomości szkolne. 

Wakacje w szkola-ch elementarnych roz· 
poczną się w nadebodząeą sobotę dnia 14-go 
b. m. 

- Egzaminy w gimniujum poi~ld 1 u· 
kończ& się w dniu 21 ezerwcn r. h.; akt urJ -

- W jaki sposób d.ostała .się ona. do 
Ameryki? - Czy jest hrabiną z urodzen ia? 
-pytał Klaus Henryk. 

- Nie, z nrodze.nia. nie była hrabiną 
ale pochodziła z szlachty i była wychowa· 
na w doetatnich spokojnych warnnkach, 
pieszczona i strzeżona przed każdym po­
wiewem, jak mi opowiadała, dlatego że już 
od !Uiecka była wrażliwą i wymng~h w•-1• 

kiej delikatności w obejściu. Ale pc,t< :i 
wy1zla za mąż za hrab.tego Loewepjou1a1 
oficera, rotmtatrza. konuicy - a b) ł to tro· 
chę orygin.a!ny arystokrata Slłdząc z jej O· 
powiadań-nie ·bardzo wzorowy, wyrażsjąc 
się łagodnie. 

- Jakimże mógł być?„.-pytal Klaus 
Henryk. 

- Ba, tego już panu powiedzieć nie 
potrafi~. Musi pan wziąć pQ uwagę, że 
hrabina ma trochę mętny sposób opowia· 
dania. Ale z jej napomknień można by 
przypuścić, że był to czl9wiek dziki i bez­
wstydny, jak jego solJie tylko z trudem 
wyobrazić można. No, wie pan, taki nie· 
godziwiec ... 

- Tak, już wiem-rzekł Klaus Hen• 
ryk-taki lekkoduch, jak się mówi, bonvi• 
nnt lub coś w tym rodzaju. 

_. Dajmy na to, że bonvivant - ale 
w najjaskrawszem i najwyuzda-ńszem zna· 
czeniu słowa, bo podług napomknień hra· 
biny zdaje się, że w tym kierunku wogólt 
niema granic. 

(d, c. n.). 

~ 



nr. 1~. 

" .„ 
l ;-woda z Wildungeńsltiego Źródła Hele-ny (.Helem:n~ene·') żywana )est od cl'zies1ątków lat li . 

wa na bulłewę kośteL OprócJ tego nalety '' 
. : " ~ \I doskonałym skutt;.em dla ceł6w łkłmcwej kuracji przy jMasł.u 11erk•wym, p1ułqrze, Jl.a• 

.,... , ·•lenłaołl, llłllRl• i wszeMc;cti mnych cierl'feiliach tterblllfch i 11ęcłterzewyeh P1dt91 UJ· 
"" : Hwtzycłl lleM8 ialeoan~ eu J-•ł _rew'lliet przelł wszelk<feml laaelllł •lnertłaemi w•daM1-

1:1a1rym na cń-rzyc• (OiałtetlU!ł, a to «la ... 1r.omp1-nsowania codziennej utraty w.,i-tiii, \tóry to 
•bław startGwi jeeną z cecłl usaciniczycn \eQo c•erp1enia. Woda ta ma dla matek w okresie 

ciąty oraJ dla dzieci "' porze r02wLJu rownie2 wielkie &Dec.zenie 'frsltutet swege wpły· 

I łta Jej do4:atnłe~ olłdziat,was>ia .,_ wszy-stkie bierny śluzowe. szcze111ólnieJ tam, gdzie wo• 
• (la mitf~wa tesł ·~ll'UweJ dobroci. łł&łeHnqaetle je-se g'lewnem żr6dlem Wil!Wngen'u,­
: biękl w .swemu nadzwyczaj szcz~ś-tiwemu składowi chemic~nemu-j.edynem w ś~ e„yl(I, 
e ··: -atff- SeHft t912 r.--ł4.327 kura1C,1uszó1:1o, ~.245.831 l>U1e1eil 'Wild~ wyshn"ł . 

ł \ 'ę Sueral•J ll'•Jreiutut · s::i. lrołntwo ~'Cu11r1\wo IOZEF Słl.lM·łł-'t I•• i\ , 
Warszawa. Sen1tor1k1 31 · · · 

Nowość! Nowość! 

DWAJ DzPiiiiif if raitOIA , 
Nowość! 

tytko w teatrze 

I 
w~uzasaii[J. 

efektowny ' iar wmm ła~u 
Zwycięst-wo prawiły- zaciek. dramat 
Skwitował się (wspaaiaia. komedja) 

4 UQ.A44' ·-iYAAA##Ni*iSl§SSi E MS. ł&HF 

Przedwczesna Neurastenja u Panów. 
Pośród ws~ółczesnych zabiegew, kt©re lekarz w praktyce swej w wypadkach przedwczesne• . 

90 osłabienia nerwów chętnie zaleca, tonic'um dla nerwów . 

MUIRACITHIN-ALEXAllDRA zajmuJe miejsce pierwsze. 
Nltjwięk:sze potva.gi niemieckich i innyc.h m1.i w.ersytetów, kierownicy wielkich upita li i tysiące 

lekarzy wolnopraktykujących. stosuje preEJant ten st!tla przy wezystkicb. cbm•olu1~b n~r.-aw. 
Choroby te s;~ obecnie głównym przedmiott,m badań lekars.kiclii., w szczegii lu•Jscl >.'l.U jlr.'l!:eth:·11-...:.r~· 

sne osłahienie nerwów lub neurastenja u panów, będąca wog ... He Biebezpieczeńs~w<Jm. nie do lek~ 
ce ważenia. Przedwczesna niemoc męska, będJ!,ca i<kutkiem Dadmiernych wysiłków, pr!".epra.co >ra­
nia., nieumiarkowa.11.ia i t. d. pociąga zu. aelJJą niedomaganie ca.tego orgallizmu. Dlatego też drobae dole· 
gliwoeci, jak brak apetJtu, osłabie11ie pamięci, dPżenia, opresje, siany p•dniecenia i t. d. 
i~ nader cz.ęstQ zjawiskami, towo.rzysza,cemi stale _pr.zedwczesnemu ostaloiesiu irnrwów. W tych w_ypadkach 
nikt ni.e powinlf>n zaniedbywać kuracji Muiraeithinem•Alexantlra, który jest wy_bitnym środkiem po­
mocniczym. Polecamy przeczytanie odsz·w lekai·zy, któn zebrane w bro$7lurę przeiiyłamy zninteresowa-
nym gratis i franco. - . 

MUIR A CITHID·ALEXAftDRA 
dostać można we wszystkich. aptek ach. 

Kamor Preparatów C\\emicz:-..ycb St. Peterelturg, Rłała-ja Keniusznaja IO. Główny 
skład dla Krelestwa Polskiego: S Rosciszewski i J. Kirchmajer, Warsz'itwa, Bracka ~ 6. 1456-2-1 

~ ~!39!.~~~.:>.~~~·'"'-" .......... ~~·"""-~~~~~ ·~ 
-1-t;*'°':'il'-:;,~-:;,-:;r~.~.:;jjjl"'°'.7~.>"'~:;.„.,.,~.:ii'· ~~~ 

~ w 
:~~ w 

Do nt>V1·0ot'ffi'era.jąc ii eię lecz• 
nicy w Łodzi 

ł ~ilne qa~nie włomw i 
11.1\ ~ft;, wykwaJi iikowanej przychodni.ej 
·~ ustaje po wyciu środków „SEBOROL• i .PIKTOL" i 
(~ wynalezionych przez specjalistów 'j 
'. l.ł' w Plerwsz•• Ros11JskleJ Lecznic11 fOłasów. ", 11.~ ·~ y y QI 

Ra<lykalnii3 niszczą łupież i w.zmaeniają pu1·oat 
-~ DOWj' Ch włosów. Q1 . ~ 
l~ SEBOROL" używa się przy wypadaniu wło· llOm:ł 
:~ " sów wskutek tłustego łupieżu i ~ 
'-'~ we wazy.!tkich wy.yadbch złego odżywi~nia włosów w 
;~ (strata nnrmalnego połysku, kruchość wło~ów, roz· W, 
l.ł~ dwajanie Sii} kou\'!ów, com.z więlnzeich wypadanie i t.d.) '1 

1 
~.~. PIKTOL" używa się przy wypaeaniu włosów ~~ 
r.v:ii " w.skutek ~uchego łupieżu i przy swę- w 

~ ~ dzeniu ikóry gł a wy. \fi 

do pro wad Zi!~i ~ czynn•fir.j k.ari-­
ceła~y jn~ch. 

Koni~czna znaj<nno.sc języków: 
polskiego, roayjwkiłlgo i nilttnie<'· 

.kiego. 

ZgleRzt>11i11 adres JWlilĆ należy do 
l.ec~Jticy prywatnej przy 

111. Pi-tJtrR6Wsidej Nr. 25L 
. 1(94-3-1 

DO WYNAJĘCIA (I.I\ Jako środek dezqdfeker>J·ny u1uwa łupież i mi- · W 
'. /.ł~ kroby. Cena dużego flakonu "'2.50 k., małego flakonu ~ od 1/14 lip_ca w .spokojBym domu 
: l.ł~ 1.50 k. Przy lekld<!ll stvpniaeh chorób łupieżowych '91 2 m1eszk11JJia złożone z ::i l':J-8kojów 
: I.~ wystarczy przemyw11 ć głowę mydłt-m „DEWES• _ t:r~ j kuchni z wszelkiemi wsgotiami. 
(A_'\. cena 1 rb. Preparaty znajdują się w sprzed.aży we ~ Swiatło elektryczne i gaz~we 

1 
~.. wszystkich wi~kszych aptek;1ch j składach ai:itecznych ;:~ Ulica Cegielniana N~ 114 

• 
r.t~ Broszury „Choroby włesów i sposoby ~~ vis a vis parku Jhiejskiego. 

i' 146t)-3-l 
·' a.. ·. ich leczenia" Qprnr:owane przez lekarzy wysyła , 16 '-':'I się bezpłatnie. '1T Kuc z zapr'ilęg·iem do 

ł.'~\. .:łil sprzeaania. Wi-
'.l\.. Za zaliczeniem wysyła się środki z laborato· ~ / !t:.wska 106a, druku-
„,~ rjum .DEWES~, Petet"sburg,Zagorodny pro1pektM1J. "' 
I.i\ oddziat 25, 14 76-0 W· ż*:łn~t btm4 ~·oj~!.o-w-y na fii'ftWta-
/.ł\ , . \ł/ dy&ław-a Ol1bramekiego z gm.iny 
łA_ ~„ Dcilirs, gub. piotrkow11kiej, pow. !.irze-
~.~~~· _,'],V zińskiego. 2058 
~-e:~~·~L·d:!:~~~~~4:':~~~~E<:-'-·EE~~ '......._. ....... ę'"~""-. ......_ . ...,.. . ......_.~, . ...,..„"".~ę°"" ·~ę • '"'°......, And1·zej Radzikowski zyubil kart~ Cld 

pns7.portu, wyd;;1uą z fabryki Oi;;ka· 

I.li.TO 
P.ol-eca na s.ezon letni w bogatym wyborze .Kapelusze Dam­
skie, K•iaty, pióra-fantazyjne ora~ we-~elkie nowości 

sezonowe po cenach przy1li:fJpnycłl. 

I. M. Towbin 
Piotrkowska 25 (w podwórzu 

,-a Wajsa w :Rad<igos:.1czu. 205~ 

Uuenili VII-ei ~a1y 
gimnazjum rz~dowego, 

pouukuje łrnaeyeji na wyjaz-d. 
Wiadomęść w admiR4etracji n Ga ze­

~· Przejazd 1. 
4801 

Zaoczne wszechdosłępne 

KURSY 
BUCHAL TERJI 

I HAl1DLOWEGG SAMOKSZTAŁCENIA. 

Program: Pod l'i ej na włoska i ~merykańska 
buchalterja, arytmetyka hudlowa, 

kore~pryndeneja handlowa, townraznawstwo, geografja han­
dlowa, 8łownik handlowy słów i termh1ów. 

Cały kurs Stenografji. 
Kaligrafja, biegłość w kantorowem piśmie, poprawa 

pisma. 
Piso1H-1'łj& r~H1yjekie,go języka. 

łlf:z~ałne premjum. 
Paten~ btU'Jhi!U~ra. Warunki ulgowe, u w lględnin sit} 

wy:1agrodzenie w ratach. 

Szqzegółowy progrsm, próbna lekcja i ty11i~ce dz~kczynnych 
listów-wysyłamy bezpha-tuie. 

Adres: \lfmcbdostetme kursv bnndltwet s1mełrtałkelria 
St. Petersburg, Ne,Mskij 91'.--· -99. 

U79 

z•oczna poprawa pi.sma. Ucicie się pis„e 

Kał.lg raf,· p~knie i łJł'ędko wsz-elkiego ruli:zaju .kali­a lirafji: hiegłość w kantorowem piśmi e, ron· 
do, gotyk, bata.rd i in.-Cena całego kursu 

z pi~knym albumem ?; przesyłk:~ 1.50 kop. 

• • rosyjskiego języka z ło.ntroluj~cym sło-w.11.i· 

Pisownia k.iem ws.z~tkich słów za.jmuja,eych piszą.ce­
r;o i słowa z Hterą 11.. Wszystkie prawidła 
łdwo &i~ pnyBwajll. s pomucll, 121 ćwiczeń i 

i fiJl!tem. klucza. Cena. z prz:esył:ką ISO k. 

Poradrnk 
jak wstąpić na po&adt do iustytucji rządo­
wycb, towan.ystw i prywatnych. instytaeji i 
wzory różnych pniś-b i listów: jak postępo­
wać, by zapewnić sobie pracia. Cena z prze· 

n:i. .szczota.eh" za pomocllr 4 działań aryt­
metycznych i tablic.a saybli:iego lli:zenia 
bez .szczot.ów* i bez papieru. Cena 
40 kop • 

Wyliczanie 
Słownik 

handlowyclll. słów i terminew 
wav.ych w ·świecie handlowym. 
z przesyłk~ 1~5 k. 

nży­
Cena. 

czy li sztuka. pręd·kiflgo pisani& j~dIJO· 

S·tenograf 1'a dnocz eŚ.l'lie z wymawianiem, niezb~dne 
dla każdego pracującego w kantwze, 
banku, na zebraniacn i t. p . N ajdostęp­

niej!ZJ". łatwy knrs do zaoci:1!1ego llauczeafa. si,. Cena z prze­
l!yłklł 5 rub&i. Za z.aJ.iczeniem wysyta.my na.tS.z~ wydawnic­
twa o 25 kop. drozej. Adresewać1 Wydawnictwo „Koło &a• 
mokształcenia-n St.-Peten~urg, Newskij 92·95. 

1480 

Daska11ały w s -maku 

,,Koniak Imperial'' 
Żądać wszędzie. 887-20-27 
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Ogłoszenie. , 
• ~fił3Aii\'.Q -~"łfl'Q „„„i&ałffe»lti~- ·-

N a zasadzie rozporządzenia Jego lksc·ele11:cji Gubernatora piotrkowskiego z inia 7 maja za ~ 4686 
~ :Magistrat m. Lodzi niniejs.zym wzywa pragnących wziąć w dzierzawę istaiejącą gazownię miejską na 
~ czns od 1(14) kwietnia 1914 r. do dnia 1(14) kwietnia 1920 r., przyczem oznajmia, że do. tej pory wa-
'"'O runki dzierżawy wspomnianej gazowni ayly następające: . 
ń'\ 1) opłacenie a) czynszu dzierżawnego w sumie 107,000 rubli rocznie i b) na utworzenie fundu-
~ szu szpitalnego po 40,000 rubli rocznie; 
e)) 2) odliczenie na ten sam fundusz pozostałości od czys'tego dochodu za każdy rok operacyjny. Odli­
~ czenie to oblicza się w sposób nastęopuj~cy; z dochodu czystego przedewszystkiem potrąca się 10 proc. na 
"4ł:I lnrpital zapasowy na rachunek A; z poz@stałej zaś reszty-10 proc. na takiż kapitał na rachunku B. Z 
@ tego ostatniego funduszu pokrywane są straty nieprzewidziane, w razie z~~, gdyby kapital ten okazal się 
śi~ niewystarczającym-z kapitalu, znajdującego się na racltunku A. Jeśli zaś kapita1 z rachunku Il. nie bę„ -
'ql dzie wydatkowany w calości, lub też wyda1tkowany tylko C2'ęściowo, to kapital ów, albo też :pozostala 

część jego przeznaczona będzie na fun.,.iusz SZ:Pitałny. Poz,•m w pezostal0ści rachunków A. i B. odli-
cza się 7,500 rubli na korzyść członków kons()rcjum gazowni~ reRztę zaś dochodu czystego przeznacza 
się na dywidendę dla dzierżawców, przyczem, w razie Jeśli dtwitłe1ula w którymkołwiekbądź roku si_)ra-

Q) \VOZdawczym przewyższać będzie 8 proc. Oa kapitału Wl(}Ż@ne;o W prz~~biorsi;wo, to na dywidendę prze­
~ zna cza się tyJko 8 proc. tego ka:pitalu, resztę za8 czyst~go dochodu, po potrąeeniu 114 części na korzyść 
Y.I dzierżawców. przelewa się na fundusz szpitaluy. 
~ Prócz wszystkich wyżej wymienionych opłat i p0h"ąceń grono obytvateli m. Lodzi pr8ponuje wn0sić do kasy miejskiej po 4,000 ru-
'ft!I błi rocznie, 
~ Ostateczny termin, w jakim winny być złożone w Magistracie m. Lodzi deklaracje ubiegającyeh się o dzierżawę gazowni miejskiej, 

Q)
'Y.I naznaczony jest do dnia 15 sierpnia r. b. włącznie (według stylu. stareg. o) .. 

M. Łódź 24 maja 1913 roku. . . ;' -.-. '·~=·--~~ ---
~S6'SSSeeeseeQe~~- .assseeee 
_. Dr. Sonenberg ~.· ·.-.· Pierwsza Lecznica lekarzy spe·cjałistów Choroby ·~·~~„~;:~ .. ~oczowyeh "' 

ul. Cf!g~elniana 14 
dla przychodzących chorych od 

11
-

1 1 
5-7

1
/2· 

Warszawskie Akcyjne Towarzy• 
Piotrkowska 45 (róg Zielenej). Telef. 30·13. 

Wewnętrzne i nerwowe Dr. I. SZWARGW ASSER od 10 - 11 i 41/ 2 - 51/ 2 codziennie. 
Choroby skórne i weneryezne Dr. L. PIWBUl..SKI. W niedziele, wt<»rki, czwartki, piątki od 

. l 1/ 2-21/ 2 a Poniedziałki, środy, sob11ty od 8 - 9 wieczór. 
Choroby dzieci miejsce pora<ł dla matek szczepienie ospy Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. -
Choroby kebiece Dr. M. PAPIERNY od 3 :--- 4 codziennie. 

- Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 9 - 10 rano. 
Choroby oczu Dr. B. DON CHIN Niedziela, piątek, sobota od ·1 - 2 po południu. 

• Ponied.ziałek, wtoek, śro!ła., czwartek od 1-2. pp. 
Choroby nosa, uszu 1 gardła Dr. C. BLUM Piątek, sobota, niedziela od 9 __ 10 rano. 

Analizy krwi, wydzielin. moczu. Badanie mamek. Porada 50 kop. 

LECZNICA ZĘBÓW 
Plombowanie i specjalne Jaboratorjum zębów sztucz­

nych i złotych koron. 

or. J. ~il~entrem 
Zawadzka 12. 

Chorohy skóry, wł@sów i weneryczne, 
Kosmetyka lekarska. 

Przyjmuje od 12-2 i 5-8 Fanie od 

stwo Pożyczkowe 

LOMBARD 
Oddział I ul. Zachadnia NQ 31 
Oddział II ul. Pasaż-Majera NQ 11 
zawiadamia, że w miej~cowej sali licy­
tacyjnej przy ul. Zachodniej ~ 31 
w dniu 3-go 1 i p ca (20 czerwca) 
1913 r. i d:e.i nl\stępnych odbywać Si'J 

b!łdzie 

LICYTACJA 
na. sprze<łaź zastawów (z obydwóch 
eti~ziałów) we właściwym czasie nie 
prolongow&nych. !'0dczas trwa11ia li­
cytacji, prelongata zastawów no 
apn-edaż wystawionych, miejsca mie· 
nie będzie. Wykaz .N[-ii zastawów J;/O· 
dlegn.jącyela. sprzedaży będzie ogłoszo­
ny w gr.zecie "Rozw~j". 1470-3-3 

Pięknq 
Reparacje i przeróbki sztuczeych zęb6w na poczekaniu. 
Wyjmowanie zębów bez bólu przez lekarza-dentystę 

M. Lernera. 1a49 

4-5 (osobna pc;iczekalnia)~ w niedzieli} płeć można mieć 00 zastosowaniu 
do 4 po południu · 

Ceny bardzo przystępne. 

Dr, me~. S. Aron son 
były asystent kliru1: berlińskich 

Piotrkowska 120. Teł. 31-82. 

Akuszerju i chortbv kobiece. -
do 11 rano i od 4 - 6 po południu. 

W nied!.ielę od 10-12 w poł. 14-92 

Dr. me~. Karol Rieder 
ClJu1 oby dzieci 

Nawrot 7. Ter. 32·42. 

Dr. L. Klaczkin 
KONSTANTYNOWSKA 11. 

Syphilis, skórne, weneryczne 
choroby dróg moczowych. 

LECZENIE SYPBIIiISU 
EHRLICH-H!TA 60©. 

Przyjmuje od 8-1 rano i od 5-8 
wiecz., dla dam osobna poczekalnia 
od 4-5. W niedziele i święta tylko 

do 1 rano. 

Ulica Południowa .M 2. 
Telefon m 13-59. 

e~-€~f:?.~~?>::~ . ee€€€€€€S3i~~e Choroby skórne, włosów, we· 

Dr Ar' ~olllen~@rłl 
neryczn::0r;:;~~:r:~~j:-'e i nie• 

LECZENIE SYPHILISU EHRLICH· 
• • HATA 606 (wśródżylnie) i 914. 

Nawrot 31, tel, 20„10 ~rzyjmuje od 8-1 r. i od 4 - 8 pp., 

k • h b panie od 5 - 6 pp. 
a uszerja, C &ro Y WeWnftrzne Dla pań oddzielna poczekalnia. 152·6 
ed 9 i p.t t rano. i od 4 i pół do ~.!I"-
_ ___ 6 i pół po peł, ~--=****** 

s~e&s~~s~9sseseeEeeeess99 ·nowego KREMU przeciw -

Dr. ABRUTIN 
Krótka 9, telef. 23-78. 

Specjalsta chor6b wenerycznycb, 
skOrnych moczopłciowych. 

Gabinet fteentg&nawski świa• 
tł•·lezniczy 

Godziny przy~ć od 12-:2 i e4 6-8 
wiecz.; dla. Pań o<i 5-6 p. p. W nie­

dziele od 10-1. 

PIEGOM, 
opaleniźnie, pryszgzom, wPrgrem i 
liszajom. Krem ten w krótkim 
rza11ie doprowadza płeć do śnież. 
nej białGści. Cena za słoik 50 k, 
i 75 kop. W celu uniknięcia na• 
śladownictwa sprzedaż tylko w 
składach apteoznsch Naw~oł 
Nr. 54 i Konstantynow• 

D K I BI 
ska 75. Na prowint>ję wysyła r. aro u m się po otrzymaniu 1 rb. lub l.2rl, 

(meźna markami). 
Specjalista chorób aardlła, nesa, 
uszu i zboczeó mewy (ją!tanie, 
se11lenienie i t. d.) pedług metedy 

rof. Gutzmanna z Berlina, 
Godziny przyjęć: od lei i Jlół do 12 

i peł i od 5 iil.o 7-ej wiecz. 
Piotrkawska 165 (róg św. Anny 

Telefon 13. 52. -----
Dr. Rosenblatt 
Lńd.ź~ ~iol't•kowska M 35• 

Telefen 19-84, 

Choroby uszu, nosa i (łłrdła. 
Od 10 - 11 r. i 5 - 7 10 poł, w nie­
_dziele od 10-11 r. 711-2-4 

__ _,,„.,.,.,.,,,. ...... xw .._w__..-._ 

letnie mimkania 
w Rogach do wynaj~cia 2 po­
koje, _kuchnia i osobna we: 

renda 60 rub. 
l3liźsza wia.G.11mość: Mikołajrnvska 34, 

Urbanowicz. U7i·31 

Stanidaw Pietrzak zgabił ksij\żecz­
kę oszcz·ędn.aściową wydan~ z filjl 

pocztow0j z ul Wólczańskiej. Upra­
sza sit zwrócie takewll na p·o~tę. 

2057-1 

I910 r. 

A. T. f lllPPOWEJelain-t Re U en 
l M jest nadzwyczajnym 
f . Środkiem leCZli\CYID bar• 
· · dzo prędko i skute-

Ji 1792 cznie 

~~ZEMĘ, 
L1sza1e, Wysyp~i, • Pryszcze, O· 

parzenia 1 t. p. 
S11ędzenie i b Jl przechodzą na­

tychmiast słoi Hub. 1.50. 
Kantor A. T. flllPPOWEJ pozo. 

staje nadal 
S. Pete-rsburg, Kazańska 26 w 

bel etażu 
iż adnycb innych oddzia.lów niema. 
Wysyła. Si4f za 7'>l1czeniem pocztowem 

stosownie do taryfy pocztowej. ' 
W sprzedaży znajduje si~ doskonałe 
mydło PLain", skutecznie usuwające 
wady sk:órE.e, ce11.a kawałka kop. 75, 
pół tuzina Rub. 4. - P11ier hygieni­
ezny „Lain" pudełko Rb. 1. - Krem 
do twarzy „Lafn• słoik Rb. 2.- Zbiór 
ziół do użycia wewnętrznego cena 
:Rb. 1.50,-Znak h1mdl41wy zatwierdzo­
ny jest przez rząd za Nt 1792, bez któ­
rego .Lnin" jest falayfikatem. - Po­
wyższa pre-pn.raty dostać moźna w ap-

tekach i składach apteczn. 
Wyłl\czni reprezentitnci na Królestwo 

Folskie i Litwę lH2-5-a 
L. i S. Sander, Warszawa, Pl. Św. 

Aleksandra l3, tel. 161-48. 

Do 1sprzedania 
dom murounmy piętrowy z dużym 
ogrodem owocowym w pow. mieście 
gub. Kaliskiej. Kolej i rzeka na miej­
scu. Wiadomość: Mdź, Przejazd 

nr. 35 m. 5. 

FABRYKA 
MEBLI ŻELĄZNYCH 
Chodkowskie~o i Lenka 
Llik:-::ił'ajewsk• 25, tel. 24-55. 

Eułe.camy: meble żelazne, enmJjowane 
aluminje.we naczynia; zagraniczne wy­
ro by drzewn.e Fa'bera, wyżymaczki. 
Wylll\jem łózek na letnisk!\. Ceny 

najniższ-e na raty. 1434·3-I 

ll•tlaktor i wydawoa1 '•• S•odek. W Uoczm J'a.D.a Qrotlb. Widzewaka 1" 100. 




